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ŚRODA. 


PRENUMERATA. 
W Łodzi: 


Kwartalnię 


Preunmormią na „Dziennik Mdzki* 
w Warszawie. przytnie sklad ilsnry- 
jk Hieszfoldu, "przy ul. Mazowieckiej, 
W iG, wyrost townyrystwa, kredyto- 

ogo. Tamże”. nabywać 


zadna pojodyweża m 


mnery Dziennika. 
Oena pojedynczego numera 5 kop. 


KALENDARZYK. BIURO REDAKCYL i AD. 
jobów stróżów. 
kz? żel ULICA PASAZ MI 
Wychód słodća o godz. 6 m. i. Zachód o gud. 5 m. 37. 
Dlngość dnia godz. 11 m. 36. Ubyło dnia podz 6 w. 7, 


Z Cesarstwa. 


(Przemysł mtymarzki), 


W Rosyi, gdzie rólaictwo, stanowi głó- 
wne źródło bogactwa. aarodowego, a wy- 
wóz aooża główną pozycyę w bilansie ban- 
dlowym, mlynarstwo jest, ilościowo. mało 
rozwinięte i wystarcza zaledwie na zaspo- 
kojenie własnych potrzeb. W roku +1888 
wywieziono tylko 2,726,000 „pudów mąki 
pszennej, wobec 2,389,000, w roku 1857. 
jymczasem pod względem technicznym od- 
nośna. gałąź przemysłu w, Rosyi jest Wy- 
soko udoskonaloną s(krupczatka) i dobra 
mąka pszenne ruska mogłaby śmiało, szu- 
kać zbytu m, rynkach zagranicznych. Tękże 
miejscowe warunki zbytu sprzyjają, ilościo- 
wemu rozwojowi tej- galęzi przemyslu, gdyż 
zapotrzebowanie męki pszennej w „Rospi 
wzrasta cjągle i jest tak. znaczne, że ceny 
pszenicy na rynkach wewnętrznych są 
wyższe, niż w portach. 

"Muszą, więc jstuieć jakieś specyalne przy- 
czyny miejscowe, tamujące ilościowy wozwój 
przemysłu młynazękiego, w Rosyi, któ- 
rych wyjaśnieniem i usanięciea zająć się 
winni joteresowani i specyaliści. Niektóre 
wskazówki zuajdjemy w jednym z ostat- 
nich numerów „Wiestnika finansów* ') 
10 tych powiemy słów kilka. 


Skutkiem przejścia z systemu żarnowego |! 


do systemu walcowego, znacznie udoskona- 
lonego w ciągu ostatnich lat, wyrób mąki 
pszennej stał się warszie przedsiębierstwem 
nader zyskownem i dał pobudkę do rozsze- 
rzania dawnych i zakładania nowych ogrom- 
nych młynów w miejscowościach, ;gdzie 
pizy starym systemie, krupczatki rwcale 
nie wyrabiano. Zbyt jednak nie powiększył 
się i krupczatka ruska, jak dawniej, nio wy- 
chodziła poza granice rynków wewnętrz- 
nych. W następstwie tego rozwinęła się 
żwawa konkurencya wewnętrzna, pobud: 
jaca do wyalłków zarówno nad udoskon: 


Sowremiennaje położenjio naszej 
melon 


opor 


15) 
Guy do Maupassant. 


JAK ŚMIERĆ SILNE. 


Przekład z fecneuskiego. 


(Dalszy ciąg — patrz Nr. 220). 
Skoro tylko zajęli przy 'stolo miejsca, 
margrabia, usiadlszy przy bokn młodej 
dziewczyny, znjął się nią z miną człowie- 
ka, który ma już do tego prawa. 

Rzucał na nią spojrzenia ciekawe, które 
wydawały się malarzowi zuchwałemi i ba- 
dawczemi, uśmiechał siędo niej z czułością 
i zadowoleniem i otaczał ją galanteryą 
z odcieniem pewnej poufsłości oficyalnej. 
W. manierach jego i słowach przebijało si 
już 0x4 stanowerego, jakgdyby oznaji 
przyszłego objęcia w posiadanie. 

Księżna i hrabina zdawały się uznawać 
to obejście t wzajemnie porozuniewały się 
spojrzeniami. 

Natychmiast po śniadania powrócono na 
wystawę. Sala. byly. tak. przepełnione, że 
przecisnąć wydawało się niepodobieństwem. 
Upał, nieprzyjemna woń ubrań znoszonych, 
czyniły atmosferę ciężką i duszną. Ni 
patrzano jnt na obrazy, lecz oglądano tw: 
rze i tualęty, szukano znajomych; czasa 
wznosił się pył z pośród tego gęstego tin- 
mu rozstępującego się na chwilę, aby 
przepuścić rzemieślników niosących długą 
pońwójną drubinę i wołających: „Bacznóść, 
panowie; baczność panie.” 

Po upływie pięciu minut hrabina wraz 
z Qliwierem oddzielona została od reszty 
towarzystwa. Chciał się z niem połączyć, ale 
oma, tilge się do niego, szepnęła: 

— (ryż nam tu razem niedobrze? 


Zo- 


PISMO PRZEMYSŁOWE, H. 


mia 20 września (2 października) 1889 r, Rok V 


DZIENNIK Ł0DK1 


ANDLOWE I LITERACKIE. 


CENA OGŁOSZEŃ. | 

Za Jeden wiersz potitem lub za jego 
miejsce 6 kop, 2 natępstwem wrazie 
<zęściej powtarzających się albo wig 
Karych ogłoszsń odpowiedniego rabatt 

Nekrologi: zn każdy wietsz 10 kop, 

Roklamy: za każdy wiersz 12 kop 

Stale 3 wiorszowe ogloszenia alre- 
«owe po ts, 2 zmiesiącznię. 

Od należności przowyższających 10 
rabili ustępstwo dodatkowe” ogólne 5 
prod. 


niem kosztów wytwarząuia. Jednym z głów | 
nych wydatków w młynarstwie jest oplata. 
za dowóz ziarua i za wysyłkę przetworu 
gotowego. Otóż opłaty te, zależne od od- 
jalenia młyna of miast lub stacyj kolejo- 
wych, stawiają w bardzo nierównych wa- 
runkach pojedyńcze młyny. Razem wzięte 
wynoszą one dla młynów zbadowanych 
w pobliżu miast lub stacyj kolejowych */, 
kop. od puda, podczas gdy już dla mlynów 
o 10 wiorst oddalonych koszty przewazu 
w jednę i w drugą stronę wzrastają de 4 
Kop. od pąda. Przy zaostrzenia konkuren- 
cyi ta nierównomierność kosztów, dala się 
nezuć bardzo dotkliwie i wywołała pod- 
wójną centralizacyę przemysłu młynarskie- 
go.  Wytwórstwo zaczęło się skupiać w po- 
bliżu miast i stacyj, dróg nych, a wó- 
bec koniecznaści zmniejszenia kosztów wy 
twarzania, korzystnem okazało się jedynie 
zakładanie pezedsiębierstw wielkich; Ten 
ruch podwójny dawał się spostrzegać we 
wszystkich okręgach przemysłu młynarskie- 
go w ciągu ostatnich lat dziesięciu, ogra- 
niczsjąc Stopniowo wyrób krupczałki w 
mlynach bardziej oddalonych; nie rozszer 
ły się one i nie udoskonałały, i zamiast 
y, zaczęły przerabiać żyto 


zmianie, rozwinąwszy u siębie wyrób wyż- 
szych gitunków mąki żytniej. W ostatnidh 
2—3 latach żyto było bardzo tanie, co da- 
ysokim gatunkom mąki żytałej mo- 
żność współzawodniczenia x niższemi ga- 
tuukami krupczatki, Taniość żyta ua miej- 
žen wytwarzania i taniość sily poruszają- 
cej w ogromnych ruskich młynach wodnyćk, 
mogłaby nawet otworzyć rynki zagranicz” 
ne przed ruską mąką żytnią przesiewaną i 
pytlowaną, lecz tutaj stoją na pczeszko- 
dzie względy tectniczne, gdyż wyrób mąki 
żytniej w Baryt mie jea: tak udesdionalo- 
ny, jak wyrób krupczatki. 

Na podstawie szeregu bardzo saczególo- 
wych obliczeń, „autor artykuła wykazuje, 
że zarobek młynarza w Rosyi jest bardzo 
umiarkowany i jeśliby wyrób dostawał się 
wprost w ręce spożywców, chleb. bylby 

nak s 


nadzwyczaj tani, Ogromne umy 
sta! tan vr 
zgubienia się, zejść się mamy o czwai 


przy bufecie. 

— Prawda — odparł. 

Oliwier wszakże zajęty był jedynie mp- 
Się, że margrabia towarzysty A krę 
cac się około niej z ową płytką gałante- 
sy, świstowca. 

(rabina zwróciła się doń, 
Zatem, kockasz mnie zawsze? 

Odparł czemś widocznie zajęty: 

— Ależ tak, naturalnie. 

Lszukał oczami wśród tłumu szarego 
kapelusza margrabiego. 

Widząc go roztargnionym 1 chcąc zwró-| 
cić uwagę jego na siebie, rzekła: 

— Gdybyś wiedział, jak mi się podoba 
twój obraz. To prawdziwe arcydzieło. 

Uśmiechnął się, zapominając naraz o 
wszystkiem, a pamiętając jedynie o swej 
rannej trosce, 

— Doprawdy? 

sk, przenoszę go nad wszystkie 


f 


inne. 
— Był przyczyną mego wilkiego zmart- 
wienia. 

Zaczęła ma znów poekiebiać, wiedząc 
dobrze oddawna, że nie tak nie działa na 
artystę, jak ciągłe, nieustanne pochlebstwa. 
Qżywiony, ujęty, rozweselony słodyczą jej 
słów, począł rozmawiać, widząc i słysząc 
jajaź tylko jedynie wśród całej tej tlumnej, 
gwarnej masy ludzi. 

Dla okazania swej wdzięczności szóp- 
ngt jej do ncha: 

— Mam szaloną chęć nściskać cię. 

Ciepły, rozkoszny dreszcz przeszedł po 
jej ciela i podnosząc nań błyszczące Oczy, 
powtórzyła swe pytanie: 

— Zstem, kochasz mnie zawsze? 
Odpowiedzi 


Adrea telegraficzny: 


Jeuiem technicznem, jak 1 nad zmulejsze- | pochłaniają koszty pośrednictwa, z któr. 


NISTRACY! 
EVERBA Nr. 514. 


Ogłoszenia 
di. 


tan 


| w 


ŁÓDŹ. 


iwin część idzie na korzyść piekarza, Wer 
dlug obliczeń autora, bulki pieczone w do- 
mu powinny być o połowę tańsze o 

lek nabywanych od piekarzy. 

Z wszystkich przytoczonych danych wy- 
pływa wniosek, że przemysł, młynarski w 
Rospi, doznawszy poniekąd przewrotu w 
swgm rozwoju podczas lat ostatnich, cier- 
pi ecne głównie z przyczyny niewyror 

ieaiia, zarówno pod względem technicznym, 

jednak wszelkie 
ww 


jak i handlowym, posiada. 
warunki powodzenia. 


| Przemysł, handel i komunikacye, 


Handel. 


miejscowe, powstaje niebawem agentura 
ie jaj, ryb i mięsa. 

p otyńscy proszą: ministe- 
ryum dóbr państwa o założenie w miaste- 
czka powiatu dubieśskiega, Warbie, kanto- 
ru pośredniczącego dia handlu oraz innych 
operucyj chuselarskich Przy ` kantorze 
znajdować się będą obszerne składy i wzo- 
rowe suszarnie chmielu. 
inistergnm «dóbr państwa delegowa- 
ło, jak donoszą miki „potersburskie, 
drzędnika do szczególnych poraczeń W ce- 
ln zbadania warmików_jetniejących na ró- 
żnych rynkach tytoniowych. Delegat na- 
deslał już sprawozdania e ry 
Belgii, Anglii, Krancyi, Włoch i G: 
obecnie zaś mdaję się do Azyi mniejs: 

— „Kuryer warszawski 

jer K., zajęty przy kanale Ses 
w Port-Said, propenuje  przedsiębi 
warszawskim bandel z Egiptem. W sze- 
regu artykułów, ktireby można wywozić 
nad Nil, p. K. wymienia: wędliny, masło, 
gprayby, kawiar, wszelkie marynaty I kar 
vafle. 

Pieniądze. 

— „Ganeta desowai* dowiaduje się od 
swego korespardenta petersburskiego, iż 


| 
j 


cyi, 
ej. 


liczne skarbu banku państwa trzymać, nie 


Przyckodę do nas często wieczorem, 
odparła. Teraz mly mam przy. sóbie córkę, 
nie będę wychodziła czesto, 

Od chwili, gdy przekonała się o tym 
niespodziewanym zwrocie w jego uczuciach 
wielkie szczęście nią owladnęło. Wraz 
z ukazaniem się tiałych włosów na głowie 
Oliwiera i uspokęjeniem w mezuciach pod 
wpływem wieku, nie obawźsła się rywaliza- 
cyi o niego z imą jaką kobietą, ale za to 
trwożyła ją myśl, by się nie ażenii, znudzony 
zbytnią szmotnością. Obawa ta, dawno już 
zresztą zrodzona, <cięgle wzrastała i two- 
rzyła w umyśle jej kombinacye aiepodobne 
do urzeczywistnienia, by go mieć przy 80- 
ibie jaknajczęściej, uchronić od s i 
jdługieh samotnych wieczorów w chlodnej 
<iczy pustego domu. Nie mogąc go ciągle 
grzy sobie zatrzymywać, poddawała ru 
sezmaite rozrywki, posyłała go do teatre, 
nakłaniała do towarzystwa, gdyż wolała 
go widzieć wśród kobiet, niż wśród smut- 
nej ciszy jego mieszkania. 

_ Odparła teraz niby odpowiadając za ta- 
jemalczą myśl jego: 

— Ach! gdybym cię mogła zawsze mieć 
przy sobie, jak ja bym cię psnła! Przyrzecz 
mi przychodzić bardzo często, skoro ja 
prawie wcale wychodzić nie będę. 

— Przyrzekam ci. 

Głos jakiś szepnął jej do ncha: 

mo. 

Zadrżała i obejrzała się: Aneta, margra- 
bia i księżna stali za niemi, 

— Czwarta — rzekła księżna, — jestem 
bardzo zmęczona Ì mam ochotę pójść. 

Hrabina odparła: 

— I ja także nie mogą tu już dłużej 
siedzieć. 

Dotarli dó schodów wewnętrznych, idą- 


cych od. galeryj, gdzie umieszczane $4. ry- 
stuki I akwarele, a po nad niemi wznosi 
się olbrzymi oszklomy ogród z dziełami 


rzeżbiarstwa. 


przyjmowane 
w biurach ogłoszeń Rajckunat 


— W Peterebarga, jak dónoszą dziónni- | 


m | guiętą 


minister skarbu postanowił zapasy meta- | ki 


y w Administrnėyi „Dźiennika* 
jama i Fremdiera w! Warszawie 


Rękopisy załósłane boz zastreeżenia — nić b$lĄ zwracane. 


jak się to dotąd dzisło, w, uieprzynoszące. 
żadnego procentu gożowiźnie, lecz w wej 
kslach na walutę złotą. Korzyści z lej 
zmiany systemu mają wynieść kilka milio- 
nów, rubli rocznie. 

— „Prawit, wiestnik" ogłasza nastopu- 
jący ukaz Najwyższy. o zakładach bankier- 
skich: „Rada państwa w połączonych de- 
partamentach ekonomii. państwowej i praw 
i na zebraniu ogóliem roztrząsnąwszy 
przedstawienie ministra skarbu o zakła- 
dach bankierskich, uchwaliła: I. Co do zâ- 
kladów bankierskich (domów 1 kantorów 
baakierskich i tym podobnych zaktałów, 
nie mających przez rząd zatwierdzonych 
ustaw) ustanowić, następujące przepisy 
1) Minister skarbu, po poprzeduiem roztrzą- 
śnięciu, sprawy przez radę ministrów, może 
zabraniać zakladom baakierskim, co do któ- 
rych będzie to nznane za konieczne, 5prze- 
daży biletów pożyczki, wewnętrznej pē- 
miowej na raty, przenoszenia zastawa pā- 
pierów procentowych przy obciążeniu sumą 
większą od wydanych pożyczek, przyjmo- 
mowania wkladów, do przechowania, na ra- 
chunek bieżący i na. gprotenią wanie, jak 
również otwierania. kredytów zabezpieczo- 
nych. (specyalnych rachunków bieżących), 
w jakiejkolwiekbądź formie operacye te by- 
łyby prowadzone. Uwaga. Wskazany w tym 

wagrafie zakaz, może dotyczyć wszyst- 

ich wymienionych w nim operacyj, albo 
tylko niektórych z nich. 2) W razie zakar 
zania jakiesukolw dowi bankier- 
skimu uskuteczniania wskazanych W po- 
przednim paragrafie operacyj, minister fi- 
nansów określa sposób likwidacyi tako- 
wych. i wyznacza ostateczny na to termin. 
3) Zakłady bankierskie, na które rozcij= 
zostanie moc postanowienia, zawar- 
tego w § 1, obowiązane są dostarczyć mli- 
nistrowi skarba, na jego żądanie, wiado- 
mości i objaśnień, datyczących uskutecznia- 
nych przez nie operacyj, jakoteż przedsta- 
wiać osobom upoważnionym przez ministo- 
ryum księgi i dokumenty, potrzebne do 
sprawdzenia. prawidłowości działań tych za- 
kładów. II. W uzupełnieniu rozdziału VIII 
kodeksu kar głównych i poprawczych, po- 
stanowić: jele_ zakładów bankier 


platformy schodów widzieć m 

ło, z jednego końca na drugi, olbi 
oranżeryę, pełną posągów ustawionych. na 
drogach, wokolo olbrzymie zielone krzewy, 
a pod tem tłum, co pokrywał przejścia 1 
aleje czarną poruszającą się falą. Marmur 
odeinał się od tej ciemnej masy kapel 

i ramion, widniejąc w tysiącu mięjscaci 
i dawat się błyszczeć swg bialością, 

Gdy Bertin żegaał się z paniami, pani 
de Gnilleroy zapytała go cichutko: 

— Więc przyjdziesz dzisiaj wieczorem? 

— Ależ tak — odpowiedział, I udat się: 
na wystawę, by pogawędzić z artystami o 
wrażeniach chwili bieżącej. 

Malarze i rzeźbiarze grupowali się koło 
posągów M przed bufetem i tam szła roz- 
mowa, jak zawsze, zasadzająca się un 
pierania lub krytykowani jednych | tych 
samych pojęć za pomocą jednakowych ar- 
gumentów odnośnie do dzieł sztuki, zawsze 
zawie jednakich. RAY UA Się, ZWY- 

le oi przy tych dysputach, bądąć 
zpocrajstą od ciętych zdak 1 zkij 
z tropa wycieczek polemicznych, posiadał 
opinię bystrego teoretyka, z czego , był 
dumny i podniecał sip w takich rozmowach 
aż do róznamiętnienia, ale kwestye, na. 
Które ze zwyczaju odpowiadał, nie zajó- 
wały go więcej, niż to co Słyszuł i miał 
chęć odejść, nie słuchać więcej, nie starać 
sią pojmować, wiedząc naprzód. co będzia 
powiedziane w tych przestarzałych Kwe- 
stysch sztuki, które sam znał wszechstroń- 
nie. — Lubił jednak te rozprawy,  lubil je 
dotąd prawie wyjątkowo, lecz dzisinj ode 
rywala go od myślenia jedas z tych drob- 
nych, a upurtych trosk, jeden z tych ma- 
lych kłopotów, które, zdawałoby się, nie 
powinoyby nas niepokoić, które. jednak 
Sc z zz 3] nartując w 
myśli, niby. niewidziala, ü pogi 
ROA IJ, y cierń pogiążowy 

Oliwier przestał tuwat zajinowzć się 


| 
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DZYENMIK ŁÓDZKI. 


LESS 


j 4 r.) i prawa 
dotyczące postępowania sądowego w spra- 
wach © DOzóBZJRUWA I przekroczenia (Zbiór 
praw ti XV 
nasi i przepisami: Przy ferowania 
wyroku zarządzającego zamknięcie zakłada 
bankierskiega w, wypadku przewidzianym 
w rozdz. II niniejszego prawa, sąd przed- 
ierze Srodki zal majątku 7a- 
kladu przez położenie Aresztu na jego ma~ 
jątók ruchomy 1 nlernchomy. IV. W uzu- 
pełnieniu odpowiednich praw postanowić: 
1) Przy nbezpieczaniu od wylosowania do 
amortyzacyj biletów pożyczki wewnętrznej 
premtowej, instytucye i osóby zajmujące się 
tą operacyą, obowiązane są przestrzej 
następujących przepisów: a) mot kontraktu'o 
ubezpieczenie nie noże być ograniczoną ża- 
dnym terminem ogóliiego terintnu przędaw: 
nietia ziemskiego; b) w ciągu trzech mie- 
slęcy po dniu ciągnienia, ubezyleczający 
mia prawo żgdać wydania mu, wzamian za 
przedstawiony przezeń bilet wylosowany do 
mortyzacył , mego" meaniottyaowanego 
Piletu tejże póżyczki; c) po upływie wska- 
zanego w poprzednim punkcie terming, u- 
bezpieczający może być zaspokojony także 
przez wypłatę gotówką w wysokości róż- 
nicy pomiędzy ceną biletu wedle kursa 
gieldowego z nastepnego po ciągnieniu dnia 
sumą, przypadającą do wypłaty za bilet 
wylosowany do amortyzacyi banku pan- 
stwa; d) zaraz po ciągnienin i w ciąga ea- 
łego określonego w p. a) trzymiesięcznego 
terminu, instytncya lub osoba, która przy- 
jęła bilet do ubezpieczenia, obowiązaną jest 
mieć w pogotówiu wolne ód zastawu i a- 
resztu bilety nieamortyzowame w ilosci rów- 
hej liczbie biletów wylosowanych, które zo- 
stały u niej ubezpieczone i jeszcze nie za- 
żądane. 2) Dokumenty wydawane przez 
Instytucye kredytu krótkoteriminowego i in- 
styticye bankierskie, na dowód przyjęcia 
przez nie papierów procentowych, podlega- 
jących zwrotowi osobom składającym te 
papiery, powinny zawierać w sobie” calko- | 
wite T aoklndne wymienienie każdego pa- 
leru, z wymienieniem jego numeru, seryi 
limyeh' oznak służących do odróżnienia 
rzyjętego papieru ód innych papierów tej- 
że nazwy, Jego © Mose taków. 


margrabiego wobec Anety. Cóż go to 
Slirane dem mogło obéhodzic? Jakież 
m prawo Dlaczego chcialby przeszko- 
dzić temm małżóństwu, ułożonemu naprzód, 
Atósówiemu pòd każdyńr względem. Ale 
żallie rozumowadie nie mogló zitrzed tego 
śrrażenia gnjewa i nieżadowolnienia, jakie 
mtzuwał patrząc na Farańdala, gdy ten 
przemawiał Mib uśmiechał się, jak darze- 
zony, płaszczy *zrókiem ‘postat młodej 
dziewczyny. Gdy poszedł wieczorem ilo 
hrabiny 1 zastał ją samą Z córką, pracują- 
przy świetle famp nad kolirami dla 
biednych, było dla niego rzeczą bardzo 
trudny wstrzymać się gil szyderczych i zło- 
śliwych tiwag co do marężrnbinzo i zaledwie 
FA ig powstrzymać, wit nie przedsta- 
wić bezom Anety ea banalności jego, 
pokiytój powierzchowiym szykiem. "| 
Oddawna ma tych poobiednieh wizytach 
zdińrziło nu się Myć milczącym i sennym 
Frprzybienić niódbata pozę starego przyja: 
donn, który się jnż nie. potrzebóje 
krępować. Pogłążóńy w fotelu, z założo+ 
nemi nogaini i głową w tyl pochyloną c 
miarzyt, mówigo i wypoczywał luchen i īa 
m w tej atmosferze przyjęznej, „Ożęsta 
jednak nagle przebudzał się 1 ożywiał, jak 
pa starający się podobać, którzy Wwy- 
jerafą przedmiot rozmowy, i poszukują 
świetiiejszych i mniej pospolitych wyra- 
eñ, aby w nie przybrać swe myśli i uczy- 
mid je więtej powabuemi. Nie pozwalał 
już wtedy wi r yaki paw 
jodtrzymywał ją i ożywiał, pol a 
Petet 1 gdy mu się udalo wzbudzić 
śmiech szczery w hrabinie i w jej córce, 
lub gdy odczuwał ich wzruszenie, albo gdy 
śpostrzęgł, że podnoszą na niego zadziwio- 
ne dęzy, Muh piy przestawały pracować, 
aby go słuchać, wtedy czuł się mile połe- 
chtanym, doświadczał przyjemnego dresz- 
czu powodzenia, który go za trnd wyna- 


madzał 
Sprzychodd! do nich teraz za każdym ra- 
zem jak tylko spodziewał się zastać je sa- 
me. Nigdy może nie przepędzał równie 
słodkich wieczorów. 


€z.,2 wyd. 1876 r.) uzupełnić | W 


Naiyożej zatwierdzić rączył i wykonać po- 


tj guberni kaliskiej, byk 

Es ia W j. bylo za- 
kładów tkackich w r. 1886 — 206, w ro- 
ku 1867 — 250, w roku 1683 — 360. Za- 


klady te zatrudniały w roku 1856 — 562 | 


robotników, w rokn 1587 — 506, w roku 
lgsg m 875. Pródukeya zaś tenże za. 
kladów wynosiła w roku 1885 — 114,060 
1887 — 87,300 


rs., w roki rs. w roku 


fartuchy i tym podo- 


ne i bawelniane. 


przez. tkaczy, 

sprowadzonych” przez rząd z Czech I Śnie 

soni w roku 1826. Rozwojowi przenysta 

tkackiego w "Tarka stoi na przeszkodzie 

brak dogodnej kóśnunikacyi Í opału. 
Wysta 


— Drogi żelażne: fastowska, kozłowsko: 
woroneżska, rostowska, orlowska, griażska, 
owowskowiiebeka postanowi, że przed: 

urządzonej 


gać | mioty “wystawy  kankaskiej, 


w r. b, w Tydisie, przewozić będą po pel- 
nej zwyczajnej taryfie w kierunku Tyflisu, 


Jako miejsca wystawy, zaś z powrotem 


z wystawy, przedmioty jej celem będące, 
będą przewozić bezpłatnie. Przy ładowa- 
niu okazać potrzeba świadóctwo osôb za- 
rządzających wystawą, że przedmioty były 
na wystawie, żę nie zostały tam sprzedane 
i powracaj. miejsc swej ` pradakcyi. 
Oprócz wyżej powołanych świadectw, za- 
łączyć należy pierwotuy list frachtowy 
opłacony przy wysyłaniu z danej stacyi 
przedmiotów na kaakaską wystawę. 


Wiadomości bieżące. 


(->) Pan poli r m. Łodzi pociągnął 
onegdaj do odpowiedzialności sądowej sze- 
ściu szynkarzy, za niezamknięcie swych 
zakładów po godzinie 10-ej_ wieczorem I 
stróża doma T, Fryderyka Millera, 
za złe obchodzenie się ze zwierzętami. 

(>) Targi zbożowe, Wczoraj na stacyj 
towarowej sprzedano: pszenicy 200 korcy 
po rubli 6, 100 korcy po rubli 6 kop. 
10, 100 korcy po rs. 6 kop. 20 i 100 kuts 
cy po rs. 6 kop. 30; 
rs. 5 kop. 10, 100 kore 


5 kop. 15, 
00 korcy po 


100 korey po rs. 5 kop. 
kop. 30; owsa 2,400 korey po rs. 3 
rs. 3 kop. 


bawy 
uspokoiły się wskutek tak pilnego * uczęsz- 
czania, czyniła wszelkie wysilki w celu 
przyciągnięcia go i zatrzymania.  Wyrze- 
klar się obiadów w. mieście, balów, wystą- 
pień, aby tylko wychodząc o` trzeciej go- 
dzinie, mieć zadowómtente rzucenia 05 
skrzynki telegraficzńej, małej błękitnej de- 
pószy w paru słowach:  „Dowidzenia dziś 

*. Dawniej, gdy chciała dać mn 
tete-f-tóte któ 


b 
wyl 


kobiecym instynktem, że Aneta p 
ła go w tym samym stopniu prawie, co i 
oma sama. Nie martwiło jej to wcale, szczę- 
Śliwą była, że mógł ł pomiędzy jiemi zua- 
leźć coś w rodzaju T której był po- 
zbawiony. I więzila go, jak tylko mogla, 
pomiędzy sobą a córką, odgrywając rolę ma- 
my, aby on uważał się ojcem prawie tej 
dziewczynki i by nowy odcień miłości do- 
łączył się 

wiązywai 


gdy ze wszech stron ucziwać zaczęła do- 
tyd jeszcze prawie niedostrzegalne, liczne— 
jednak dotknięcia ręki czasn—rzyjęła te- 
raz więcej czynną postawę. Żeby się zro- 
bić tak wysmukłą, jak I Aneta, nie prze- 
stawała wstrzymywać się od picia i rze- 
czywiście zmniejszenie się jej talii, przy- 


rs. 5 kop. 36; jęczmienia 250 korcy po rs. 
4 kop. 50 do rs. 4 kop, 85 za korzec. 

Popyt na pszenicę słaby, na żyto dobry. 

Siano od ra. 1 kop. 25 do rs. 1 kop. 35; 
słoma od rs. 1 kop. 40 do rs, 1 kop. 45 
1 koniczyna od rs. 1 kop, 00 do rs. L kop. 
70 za. zenłaar. hilo SŁ. 

(>) Z pow. lego donoszą nam, że 
skutkiem ciąglej niepogody, siew zboża o- 
zimego jest bardzo utrudniony. Rolnicy 
siewa jeszcze: w niektórych majątkach nio 
rozpoczęli. Skutkiem tychże przeszkód, zbiór 
kartofli także cierpi. Około Zgierza za- 
częto. dopiero kopanie ziemniaków. Jedne 
tylko okolice Tuszyna jaknajmniej ucier- 
pinły na niepogodzie. Tam już kończą 
sprzęt kartofli, a siewy prawie że pokoń- 
czono. 

(>) Z braku kagańca. Pies podwórzowy 
Pana -A., biegając po _nlicy Wólczańskiej 
w sobotę wieczorem bez kagańca, pokąsuł 
1-letniego chłopca, Józefa Wolskiego. Po- 
kąsany odwieziony został do domu, poczem 


ly W, niedzielę pan B., prze- 
chodząc ulicą Długą, skutkiem panującej 
tam ciemności i dolów na trotuarze, wy- 
wichuął nogę, 

(>) Napad. 
od Zgierza do Łodzi pp. J. z 
padło kilku drabów, którzy. 
strzałów z rewolwerów, o 
ezki, 
(—) Kradzii 
zakładzie p. G., a mianowicie J. C, i 
N. skradli z dziedzińca fabrycznego paczkę 
odpadków bawełnianych. 


KRONIKA. 


— Warszawa. 

W tych dniach Konsulat perski otrzymał 
ordery | prezenty, nadestane przez szacha 
perskiego osobom, biorącym udzia? w przy- 


pi przejekdtajgeyoh szosą 
iątku, 


na- 


Rubotiey, pracający w 


w Warszawie, — W póniedziałoł: miało się 
odbyć posiedzenia towarzystwa ogrodnicze- 
go, dotyczące spadku pos. p. J. Spor- 
nym. — Za prokuratora izby sądowej, któ- 
ry wyjechał, obowiązki tegoż zastępczo 
spełnia. rz. r. st. Kowalewski. — W d. 28 
w kościele pp. Kanoniczek p. M. Grosman, 
córka kompozytor, zaślubiła p. R. Ostro. 
skiego, syna b. marszałka szlachty pi 

ckiej. — Studenci 4 kursu tutejszego insty. 


M. Radzi- 
ie komii 


e 
tego stopnia, że z tyła z trudni 
różniano. jednę od drugiej. Ale na jej w 


postępowanie. Wyciągnięta skóra faltow: 
h ig jmowała żółtawy odcień, któ 
ry” tem więcej nwydatnfał cudng świeżość 
jej e Wtedy zaczynała obchodzić się 
że swoją twarzą po aktorska i chociaż w. 
ten sposób nadawała sobie białość cokol- 
wiek podejrzaną przy świetle dziennym, 
zato wieczorem jej cera otrzymywała ten 
rzeczywisty, zaciwycający „połysk, który 
kobietom zręcznie. malującym się, daje nie- 
porównaną: cerę, Uznanie swego, chylenia 
się do upadku. I użycie sztuki—zmieniło jej 
sposób życia. Unikala_wszelkiemi. sposo- 
bami porównania córką przy świetle 
slziennem, szukając go zà to przy oświe- 
tleni Imp, które wychodziło na jej ko~ 
rzyść, Gdy się czuła zmęczoną, bladą, stár- 
szą niż zwykle—miewała migrenę na usłu- 
nie pozwalała pójść na bal, 
owisko. Ale we dnie, gdy, się czuła. 
piękną, trydmfowała i grala rolą starszej 
siostry z poważną skromnością . „mamy.* 
Ażeby mieć możność noszenia sukien. pra- 
wie takichsamych, jak córka, dawała jej 
toaletą młodej kobiety, trochę za poważną 
dla niej, Aneta zaś, u której córaz bar- 
dziej przejawiał się charakter wesoły. i do- 
scipny, nosiła to ubranie z iskrzącą się 
ży która ją jeszcze. milszą. czyniła. 
Z najwiskszą. chęcią dawala się użyć ku 
fortelom kokieteryi swej matki, odgrywała 


w 
j 


z nią instynktownie małe wdzięczne scenki, 
iedziała kiedy: ją uściskać, objąć z czuło” 
ścią jej kibić, jednym ruchem, pieszczotą 


zręcznie uwidocznić jak były piękne oby- 
dwie i jak do siebie podobne, 

ier Bertin wskutek ciągłego widze- 
nia ich razem, i porównywania bez przer- 
wy, doszedł do tego, że chwilami zaczął 
je brać jednę za dragą. Niekiedy, gdy był 
w inną stronę zwrócony, a mloda dziew- 
czyna coś przemówiła do niego, musiał za- 
pytywać, która z nich to powiedziała. 
Często nawet bawił się tem umyślnie, gdy 
byli sami we troje w salonie z obiciem w 
stylu Ludwika XV, Zamykał wiedy oczy 


jęciach podczas 'bytaości  Nasr-ed- Dina | gul 


zyty, do | 
ościęy! ode 


j 
chudłej figarze odbijało się tego rodzaju 


z 
jato referat specyalnej komisyi o układzię 
działów wystawy: Waāle projektu: komi. 
spi wystawa obejmować będzie działy na- 
gpujące: 1) Starożytności z czasów po. 
gadskich: a) okresu kamiennego, b) bron. 

Zowego i c) żelaznego. 2) Nami: 
heraldykę I sfragistykę: a) monety, b) me: 
dale, c) pieczęcie, d) ordery. 3) Brot, 
uzbrojenia i narzędzia z cechą artystyczną: 
a) przedmioty do przystrojenia skiżące, b) 
broń myśliwską, wojskową, godła, _©) sio. 
dik, rzędy, ostrogi, d) narzędzia rolnicze 
I rzemieślnicze, e) środki lókomocyi. 4) 
Sprzęty domowe: a) meble, b) zegary, la. 
stra, lampy, kaudelabry, e) dywany, firan 
Ki, ręczniki, serwety, d) naczynia, stołowe 
i kuchenne, e) instramenty muzyczne, 5) 
Sprzęty kościelne: a) sprzęty, b) szaty, op- 
naty, e) naczynia. 6) Ozdoby: a) stroją 
kobiecego, jak: dyademy, Kolczyki I t p, 
b) stroju męskiego, jak pierścionki, baski, 
wW do- 


poręczy kg it el ozdoby sprzętó! 
mowych.._7). Jiękopismy,,. sztychy,.„dy 

łokadabaty, WS rake 
zaprosić do komitetu jeszcze , pp; Mathiasa 
Bersolita,; Jańt Karlowicza | szambelana 
Lachnickiego, poczem do komisyi odbior. 
czej, która zacznie urzędować już od duia 
5 października, powołano pp. ka. Radziwiłła, 
Bisiera, Lachnickiegy, Kojąńskiego i Strza- 
łeckiego. Wystawa zapowiada aio świe- 
tnie, gdyż między innemt hrabina Potocka 
przyrzekła mrządzić „pokój królowej Maryi 


y | Kazimiery“. Komitet uchwalił również udać 


się z prośbą o wzięcie udziała w wysta- 
Seran JE. Kaigaza arcyblakapi, do R 
Fel. Czackiego 1 inuych. 

tersburg. 


ROZMAITOSOL 


> Konferencya dologatów towarzystw 
literackich 1 artystycznych odbędzio sty id. 
października *w “Berni Gulem: konferencji 


się zwracały do niego, 2 
jednem i tem samem zapytaniem, najprzód, 
jedna po. drugiej, „potem zmieniając porzą- 
ażeby mógł odgadnąć, kto-do-niego 
i. A one'tak zręcznie starały się zna- 
Jeż jednakową inionacyę głosu, wymawiać 
jąc fe same wyrazy z tym samym akcen- 
tem, że często nie udawało mu sią odga- 
dugó: Iw rzeczywistości doszły do takiej 
wprawy w jednakowym wymawiania, „że 
slażba odpowiadała: „Pak pani«—jnówiąc 
do panny, 1 „tak, parfenko—dó matki. 

Wskutek wzajemnego naśladowania się 
żartent 1 powtarzania: wór Puchów,d3- 
szły” dó takiego podobieństwa “w sposńbłe 
chodzenia i gestach, że sam pań Gailieroy, 
gdy w przejścia zobaczył jedne lub drugą 
na ciemnem tle salonu, biał "ciągle matkę 
za córkę i nsodwrót, i zapytywak , „Czy to 
ty jesteś Aneto, czy twoja matkaż” 

w ich podobieństwo naturalne. i. sztncze 
ne, rzeczywiste i wyrobione, wywierało na 
umyśle qziwne wrażenie, Zdawało 
mu się, że ma przed sobą jstotą podwójną: 
dawną i nową, bardzo znaną „i. prawie pb 
ch, dwa „ciała powstałe: jedno, po, <lrugiem. 
z jednej À tej samej matenyi;, z jednej, tej 
samej wiecznie kobiety, odmłodzonej, klóra 
się stała taką, jaką byla downiej., I żył 
wśród nich, dzieląc. pomiędzy, nie siebie sa- 
mego, niespokojny, oszołomiony, czując. foz- 
tmdzony zapał dla matki, i obdarzając. cór- 
kę jakąś nieokreśloną czułościę, 


i prosil je, 


mówi 


SZĘŚĆ DRUGA. 
L 

Puryż, 20 Upea, 14 wieczorem. 
„Mój przyjacielu, matka moja dopiero co 
zakończyła życie W Roncióres. Wyjeżdża, 
my o półiocy. Nie przyjeżdżaj pan, bo ni- 
kogo nie uprzedzamy. Lituj się nademną 

i myśl o mnie.“ 

Twoja Any. 


24 czerwca, południe. 


„Biedna moja przyjaciólko, pojechatbym 
mimo twej woli, gdybym nie przywykł u- 


o —— oc z w c 


M 221. 


tej bylsie rozpatrzenie zmian, jakie wprowa- 
dzone być mogą do konwencyi o własności 
titerackiej, podpisanej w r. 1896 przez przed- 
stawicieli różnych państw. 

x Gmach opery w Peszcie w ciągu je 
wanego miesiąca był kilka razy w niebezpic- 
<uństwie spalenia się. Policya wyśledziła, i 
zuweze bywał podpalany. 

X Kwestya przytułków ula [idystów w 
Niemczech. Wedle ostatnich statystycznych 
danych jest w Niemczech 30,000 idyntów, których 
nieznaczna część tylko, bo około 6,000, prze 
bywa w zakładach specyalaych, Liczba zakła- 
dów dla idyotów dochodzi w całych Niemczech 
dlo 42, a (niektóre tylko mają subsydya od 
radi. Znaczna fiezba zakładów tych utrzy- 
maje się z funduszów A zi publicz 
moj. Jedną z fajwaśniejszych (przeszkód do 
pen więcój tego REN zakładów jest 
to; iè nader trudno, jest, zmdeźć „dla mich nago 
caycichi 1 opiekunów. Skutkiem tego większość 
idgotów pozostaje bez 2Adnej opieki/i nie g- 
trzymaje nawet najelementafniejszego wykształ 
cenim Przed laty „tzterdzięsta. starszy, profe- 
sor szkoły dla głuchoniemych, Karol Fardy- 
nad Kern, po dłagoletniem doswiadczeniu do- 
szedł do diosku, żę do, Wyshowanja 1 Sy- 
kartalconia idyatów | nietyłka „potrzebna | jest 
ansjomość pedagogiki, lecz także i gruntowna 
znajomość medycyny, 4 Safol Da to zało: 
tyl w. Mekkorm pòd/ Liyskiem _ pikbyrzy (zakład 
w tym rodzaju i nalaz? wielu nasladoweów 
w osobach prywatnych: . Rząd zachowywał się 
długo "dla sprawy tej obojętnie. | -Obeeuie ace- 
kolwiek zuojdają się, w Niemezech* rządowe 
zakłady df Apini jalé] Jest jeh; bärilza, [r 
ło, % pryptie. | hator, jione’ 
dusze, MA baidh Hotin wała w 
Brungwiku komisya, na pósiedzeniach której | 
dr. Seagelnan z Hamburga wykaził brak žu- 
pełny nawezycieli, wykwalifikowanych i żądał 
dla nicki praw służby państwowej, narówni, £ 
profesorami inych wakładów, rządowych. $ Dr- 
legat Kalhora doygdaił, iż idyóci" powini być 
awolnicni od wszystkich +obowiązków państwo- 
wyćl, m szczególniej od) służby | wojskowgj; 
Dalej tente delegat dowódaf, te W śprawacii 
kryminalnych idoci bywają gądzeni narówni 2 
ludźmi, rozumnygni,, czego, być nie powinno i 
przytoczył may popdrcię  spoich r słów przykład 
iż w więzianju w, Waldbeim w, Saksonii na 
1,240 agesztantów, uwiężionych za _ciętkie wy 
kroczonia, zi luje wię 42 /Mlyotów, Na skutek 
wniosków tych "konfereneya brańświcka postu- 
nowiła prosić rząd niemiecki o przyjęcie ber- 
driej czynnego udziału w- sprawie opieki ahd 
idyotatni.. 


TELEGRAMY, 
Płorśbirój 30 weś 


szonych, tymczasowych 


8.10. Z anb 
azów kasowych 


wóżać twyci 


tie od węzori 
Breds iip. 


o tos] 
bolg. 
tę niema podróż, aki, 
Jszej nócy W towarzystwie 
w tym wagonie tapół 
ry was „unosił, ku zumrlej, 

o troje w oświęti 
ciebie płaczycą, Ika- | 
jątą Anetki: > Widziałem przybycie wasze 
na „skropte przejście. do “karety; 
wejście do zamku wśród, shig, zbliżąnie śię 
po, schodach dotego pokaju, |do tego dż, | 
kaj Addo dna zaśnęląj piorsże spojrzec | 
twoje na ni 


tiniu lampy olej 


ia} pocałunek, złożony. pr jzie 
cie ALSO V ETTE, 


I myślniem © twojem sercy, -tom biędnem 
twojem seren, iktórega połowa do mnie pa- 
leży, a Möre Bi iè ktr tak cieri, 
i które mnie gárazem-sprakia tele, bólu sw 
tj chy Caid 2 gitik Pid ak 
twoje” bzy leż pahat "Il U 
U ©licier. t 


F Tipah, R 
ayldy mię, mó 


„List. twój, pi 


cielu, „gdyby; seckolwiak 'zdolało mię p 
szyć w „strasznem  nięgzc które i 
mnie spadłd. Spechowalien ja wcząjaj, i 


od Czitst, jej biedić muria cialo) wy- 
szło Pe Taa > 


i na świecie. Matkę kocha się nie 
je 
= 


ząc prawie o tem, nie czując tego, po- 
ż to jest przyrodzone, jak samo ży- 
1/uie (»postżega się tych głębokich, 

vyłości, dopóki nie nastąpi chwila 
<statniego rozstahia. je inne, przywią* 
zanie nie da się "połównnć 2 przywiązać 


cié; 
wii 


Jej jednej mogłam jeszcze powiedzieć: „Czy 


mi się, yże,sana |j 


Okazuje się, 26 dechódz skArdu za pidrw- 
szą połowę r. b. wynoszą '412,492:000 rb., 
gdy w tymże okresie w roku 1888. `wyuo: 
siły tylko 274,869,000 rb. 

30 września. (Ag. p). 
wa Natalia. przybyła tu wczoraj o godzinie 
4-ej po południu a zapałem powitana przez 
nięzliczone tłumy wieszkańców, które od- 


prowadziły ją do doma Wuczewica, gdzie 
przygotowane były dla niej apartamenty. 
Zaraz pa przybycia złożył królowej wizytę 


poseł ruski Persiani; a ministrowie złożyli | dr. 207. 


Ste karty. Wieczorem miasto bylo- nilu- 
mingwage, 

Paryż 0 września. (Ag. p), Wczoraj, 
w palaca przemysłowym dopelniona rozda- 
nix nagród przyznanych wystawcom na wy- 
stawie paryskiej. Zgromadzona nader licz” 
nfe publiczność, witała prezydeńta rzeczy- 
pospolitej radosujmi „okrzykami. Minister 
'lirard odczytał, że Jiczba wystawców prze: 


Królo- | 


DZIENNIK ŁÓDZEŁ 
9550 lai, 1T EB it IV sis 
EED iat aria e ie A Salę 
r. PZ aasiawne łosie 1293, warsz. I 
PE Dae, ean 1906, lity ike. 123.0, pok: pre 
imiowa I 101,6, JI 234, 
urg, 30 września. Weksle na Londyn 95.9), 
A pobywaka "8, BK" OC 
ją R 
adyę. zięakie 149%, 
skiego dia handlu sagranieznega 
I, aska dysk 
owego: 541, warna 
mle 201 wrześsie. Bankvoty. mukia gara 
21040, na dostawę 210.50, weksle ny Wanizawg 
211.50, na Petersbutą kr. 210,50, na Pet 
n 2041, ua Londyu di 
aa W Wiedeń 171.15, kupony celna S4'.10, 
STA0, ZYC 
NAT „pozyczka wsch: u 
n es. 
ayi 64.30, 6%, listy aastawne ryski: 
yczka premiówa «1864 roku 17400, takat z À 
E 186.00, nkeye drogi żal. warszawska 
222.00, akeye' we austryi 
waraazwskiego b prin 
wego ——; dyskoato miemiockiego banku 
8, prywatne 37,,%ę, 
Laadya, 30 w: 
UI em. i 


szłę 60,000 wynogi f-że komitety sędziów 


wrzyźddty ogóle 33,130 nagród, a w tej |"? 


liczbie 003 najwyższych (Grands. Prix), 
5,153 złątych,, 960 srebrnych, '9,323 bron- 
zowychi medali, oraz”8,070 honorowych od- 


znaczeń. Poczem minister dziękująć wszyst- | ju; 


kim wyśtawcom, wyrazi? nadzieję, . że, cu- 
dzoziemscy gością zachowają o Francyi mi- 
łę wypotniieniej i nadmienił, że Fraucya 
pragnie żyć (w zupełnej zgodzie z całym 
światem, nie czyniąc jednak krzywdy: wła- 


snym iuteresóm i wlasnej godności. Prezy- |” 


dent- Carnot także dziękował wystawcom 
1 wyraził przekonanie, że, wystawą 1880 
Joku rozpocznie we Francgi erę nspokoję- 
nia, a goście, Francy, dobrze się z nią po- 
pmajomiwszy, uniosą z sobą właściwe o 
Miej przekonanie, co nie, pozostanie bez 
wpływu na międzynarodowe stosunki. 


Ostatnie wiądomości handlowe, 


Warszawa, 30 września, Woksle kr. term ma: Beżlin 
4.) 47.0) kgd., 47.50, 15 kap; Lon- 
Parył (10 d) 3845 


|, kip. Wiedeń (8 d.) 
Skrót Polak, datn 87.90 


P tyly znane. Więc 
to umarła część maj własnej jstotj, + tz; 
majdawniejsze, najlepsza. Stęgeiłam to bie- 
dne. „serce, w, kiórem, „mala dziewczynka, 
jaką niegdyś byłam, przechowała się jesz- 
ze w całości. Teraz nikt jej już więcej 
niezma, nikt ' sobie nie przypomni małej 
Arety, jej krótkich sukienek jej minek, i m; 
mieh 
1.dastąfi kiedyś dziań, -može miezśdłigo, 
ma muie kolpf oddalenia się, 
samej-ha świecie mojej ro- 
giej Anetki, jak mama pózostawiła tiig 
dzisiaj, Jakże, tą wszystko $mutne, przy- 
*re, okrttne. Nigdy się jędnak nie myśli. 
Š goi Nelwidzi się tak beźustanku aao- 
koło „siebie smierci, zabierającej kogokol- 
wiek, jak HEC "Gdyb, y się. 


na nią; patrzyło, myślało p dy, to 
Bd 


szystko, 09 się około nós 


i. [ry wato. as, nie bawiło i mie zaślepiało, to 


vie można byłoby, żyć, bo peldok jej clęgiej 
zai” doproalayy zmia 130 Makowie 

„Jestent tak złamaną, tak zrozpaczoną, 
że nie mam jaż siły do zdjęcia się ezemś- 

Dzień i noc myślę o biednej mo- 
mie, ętej w tej skrzyni, po- 
grzebanej w tej ziemi, tam na dworze, na 
deszczu, tej, której postać obejmowana z 
takiem zadowoleniem przezemnie, przedsta- 
NA juź przerażającą zgailiznę. O! cóż to 
za.okrepność, co za okrąpność! 

„Gdym straciła ojca, wyszłam żaróz za 
mąż i nie czułam tego wszystkiego w ten 
sposób, jak dzisiaj 

„0, litaj się mademńą, myśl o mnie, 
pisz do mnie, tak mi jesteś teraz potrzebny! 
„Anna“. 


„Paryż, 25 lipca. 
„Moja biedna przyjąciółko,. smutek twój 
sprawił mi ból dotkliwy—| moje życie nie 
dstawia się również różowo. „Po two- 
im wyjeżdzie jestem stracóny, opuszczony, 
bez podpory, bez, schronienia. Wszystko 
mnie męczy, nudzi i gniewa. . Bezustannia 
myślę o tobie i o twej Anetce, jesteście 
laleka odemnie w chwili, gdy was tak 
potrzebuję! 
„Jest w tem coś niepojętego, że tak od- 
cziwam teraz wasze oddalenie i że mi was 


Pûmiştasz mamo, porcelanową lalkę, Którą 


tak brakuje. Nigdy, nawet gdy byłem mlo- 


ia. Terg "itkow, 
ae ag, ord „WS REET ahe 57 
Wyborowa 630—050, „kyto 
krodnie L wadliwa 


Peganjen ist — 19% na 
. żyto460--162, Ba 


Kawa good average Santas 


z. 96.75, ng marzeć 9575, ma maj P5.25, 
Or- 


28 wrzodaia. Kawa (Fair-Rio) 19.59, Rio 
low ordinary ua paśdaieraik 1557, na grodź, 


wra, 


Hay! 
m 
Sta 


Mi 
«7 
153; 


DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 
krr zawarte w dnia 30 września 
pi 


30 wřaàinin: 
Katolloy: daiei dodat IS-iu_ zmarło 1 we taj 
liczbie chłopeów 1, > Aai 

w tej liczbie rogirzyza 2, kobiet —. a mjang 
jar Aya Sehatelor lot 51, Bloc Jozef 
at 20. 


Gajek, 


czawam, 
a thciathym 
raź sobie, „że, od czasu twej nięobeci 
nie mogy Ji używać przecinidżki 
nawet psłatuich 
bardzo biąkać- stę pó ilicarhi sam jeden 
rozcywałem się. wtedy ladźmi i rprzedmio< 
tami; nasycając „wesole warok/swój i zbie 
jając brak, z zadowoleniem. „Si on przed 
siebie, niewiędząt dókąd, aby, tylko „iść, 
oddychać, marzyć, "Teraz już nie moge. 
Jak tylk wyjdę ną alicę, obejmuje mnie 
niepokój, bjaźa. człowieka ślepego: Który, 
wypuścił z rąk <wego psa. Robię się zu: 
pełnie tak jmiespokojnyń, jak padróżny, to 
stracił ślad Ścieżki w legie, muszę więc 
wracać do' doi Pakyż wydaje mi się pus 
stym, SRAT, RBOI N Pytam się 
siebie 26 mala ióć?* „i-0dpo- 
wiadam "obie „Ni pottewa? wysze- 


dlem na przechadzkęś, bita nie magg 
mogą już( pzeciładzać się bez/żelnj 
nt Mg poda siebie, gdzie: dežy' 


niosą, sama, ta myśl wywołuje we mnie 
straszną ociężałość P pae Mith] "Wtóly i 
noszę swoją melancholie do klubu. A czy 
wiesz, dlaczego tak jest? Jedynie dlatego, 
że. Ciebie już tutaj s jestem tego pe- 
woy., Gdym wiedział, że jestes, w Paryżu, 
pie było dla mnie bezcelowe przechadzki, 
bom (cię mógł spotkać va pierwszym lep- 
szym trotaarze. Moglem pójść wszędzie, 
bo i ty wszędzie być mogłaś. „Jeżelii cię 
nie spotkal, to moglem przynajmaiej ujrzeć 
Anetkę, która jest, cząstką twej Własnej 
istoty. Wyście jedha i druga napełufały 
dla mnie ulice" iadzieją, nadzieją nia 


nii 
„ma 


pozna! 
was, gdyście szły zdaleka ku mnie, Jab | chi 


jym was przeczuwał, za wami. 

wtedy miasto było dla mnie zachwyca- 
jącem, a kobiety podobne kidieią do was, 
sprawiały mi silniejsze bicia serca, pod 
trzymywały. moje oczekiwanie, zajmowały 
me oczy, podsycały moje pragnienie zoba- 
czenia was. Nazwiesz mnie może wielkim 
egoistą, biedna moja przyjaciółko, za to, że 
tak dużo mówię o da osamotnienia, 
sanotnieniu starego gruchającego gołębia, 
podczas gdy ty płaczesz bolesnemi zami, 
Wybacz, jestem tak zepsuty przez ciebie, 


że wołam „ratunku*, gdy cię nie widzę. 


Giełda Warszawska. 
Żądano s końcem giełdy 


Za papiery pańetwowe. 
Listy likwidacyjae Kr. Pol. - 
sr Aly POŁ. wewn. 1.1851 . 
Luty sk mem Sergi I: 
Listy. myarsa Sor. L z 
Listy zast. m. Łodzi Setyi 1 | 


m; 


Polski. Rych 
Ar 
Konina, P. Wasiljew x 


iyaa, 
Harense a Rygi, J. Temel 2 
maan Med. © Poda oc 2 Bre, 


m Piotrkowa |. 
m Granicy 
m Sosnowca. 


„Roneitres, 30 lipca. 


chasz! Przeszłam 
Myslalam, doprawdy, 28 male 
leść zatilje. W piersi mojej 
jakby jakiś ciężar ciezpieńia, 


doświadczałam cętery lub pięć 


prawiąło prawie a szaleństwo, 


Po węg © 

kzochą. rrzebę dl, wie 
pógrzebąj wcałe*nie pl i 
uraganu, zbliżanie stę którego 
mng, pozular, ) 


U 
! i tak mnięsści: 


1 


dopiero eb strósłub 


marsz) łzy płynący: 

oczu, Byj płynące powali a 

DR te pierwsze łzy, 
bol HLS] 

óżniej 

stały częstsze, obfitsze, łagodniej 


LISTA PRZYJEZDNYCH 

Eroikou, Kahan 

Wiednia, Kozar- 
R. Der- 


43 


x Berlina, 
A. Zimmęee 


ROZKŁAD JAZDY POCIĄGÓW 


FELLA 


ags 


UWAGA. C; oxnaczone grubszym drukiem 
Zaka saa 8 olay aa, Dea ZA 
ny Gej, rano. 


„Oliwier*. 


< „MÓj przyjacielu! Dzięki za twój list! 
i | Tak_mi| potrzeba zapewnień, że mnie ko- 


w ale a= 
uczuyałam 


y się po- 


większał bez przerwy, dusi mnie, przy- 
jatęl. Doktór, którego przywolatam dla 
złagodzenia ataków nerwowych, których 


XAY, e 


nie, wstrzykiwał mi morinę, co mnie prapas 


a 


rome 
npaty pgorszyły. môj stan; i wywołały roz- 
drażnienie, które ce] bylo maliguy. 
urzy piątkowej uspokoi ł 

gied da od UAE 


oto podczas 

wst 

„ jakże one 

7) 
si 

jsze, Wye 


się z mych oczu, jak ze źródła i 
było ich tyle, tyle, że chustka mója cal- 
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W ddminiśtracyi. „Dziennika Łódzkiego”! są do. 
nabycia 


Jszadt dó składn palanteryjnego 
5—0 Ludwika Henig. 


py do nabycia w kantorza drakarai 
(4) „Dziennika. Łódzkiego” () 


DENTYSTA QQ „ooacG— 
1. Hakerfeld NOWE 


ZGUBIONO 
kartę pobytu, 


ydin z tutejszego magistratu, na 

imię Getzela Azrila Szpektora. 

Łaskawy znałazca zechcę złążyć 
je, 


Ź  wyłożóne Tużupelniona przykładami i wzorami przez 


5 Stefana Kossutha, 
K Dyrektora zakładów żyrardowskich Hiellego i Dittricha ; 


26 PRZEPISY 6 PRACY MAŁOLETNICH ROBOTNIKÓW 
Książki fabryczne 


W ojażer. ika a | ź do zapisywania małoletnich robotników, oraz 
Młody czlowiek posi KSIĄ ŻKI 


polski, ruski i niemi A 
obeziany z handlowe rodów” legi cze 
Rosyi, którę objechał całą, ; do zapisywania ein 0a robo- k 


szukuje miejsca wojażera naj 


Gperacye wykonyw: 
pomocy tlenku azota 


skromnych warunkach: Oferty upt Adolf Lipiń ki, à ; 
Sy A eny ae | ga Szematy do zapisywania : 


ioryatów, 
zza” ią wapigao Sa) Pabliczaoć 


wypadków w fabryce, 


oraz wszelkie druki i książki 
jo Prien 0 zada, Pia | 


= lasądów pokoja i ominy 
Nauczycielka 38 i l | I | > = 
Ja cyca S i p ppanc posatja Jakari dean] BRO NOMEN CJE 
Do 4 letniej panienki poszu- upocer oraa o aan T. wc „eż Jr os ( ps Dla kaszłących ŚĆ G a 
S i osłabionych!! (WYSE7 


koje się Iozunefxefiorepa p Wiadomość w Mierzy podj 
Wyłączna sprzedaż w aptekach i' składach aptecznych 


B O N Y — » E M 00—343 
uzdolnionej do szycia, na wyjazd) y e = k w u 
æ CYRK œ | ptaki i Kameki Leliwa 


za granicę. Znajomość języka fran- 
a 
HOUCKE & GABEREL jyzgejaotaia ik ca podovi. (wołali "Pinka gor 


ciskięgo jest pożądana. |Bliżs 
w Łodzi, traktu kop. 75 paczka karmelków kop. 15, Sprzedaż główna w Łó- 


wiadomość u pana M. Silberst 
lica Piotrkowska. | 1637— 
dzi u Pp. Midlera i Lipińskiego. 810—0 
ulica Zawadzka, za hotelem Manieafla na placu pana Strenge, 2 NAD Z 
we czwartek, duis 3 października 1889 r. 


sas- Uczniowie 
pea 
PIERWSZE 


POTRZEBNI są do zakładu 
SES" wielkie przedstawienie, 


SARSKIEGO, ulica Dzika Xe 505. 
1634—11 

Przedstawienia odbywać się będą codziennie z nowym programem. 

Początek o godzinie $ wieczorem.  1633—3—1 


Hirawaciarka 
nzdolniona oraz kilka uczennic, 

IS" Warszawskie BIURO TECHNICZNE 
INŻYNIERA-TECHNOLOGA 


Nauczycielka polka | Para KONI yrs 
pra na godziny lekcyj języ-|zaraz do sprzedania. Wiadomość: 
polskiego, francuskiego orazjulica Cegielniana X 9 4nowy). ul 
udziela korepetycyj języka ruskie-|stróża. 1 1 
go à innych ów, nozenni e niz? r í 
com i izniom uczęszczającym do hemia JIoeBckia 
t toych. y 
a I szkół pryw nika! |PTĘPAJA ionwprz wużcró a 
serwrmianionnom znuzroo suann- 


Oferty w. redakcyi, „Dziennika”) 
3—2 fune Boñrows Pumos Muroasesa, 


ZARZĄD 
NAJWYŻEJ ZATWIERDZONEGO 


towarzystwa handlu i składów HERBATY 


b” KS. POPÓW 


ma zaszczyt zawiadomić Pp. kupujących, że zd. 11 (26) 'wrze- 
śnia r. b. otwartą będzie hurtowa i detaliczna 
uprzedaż herbaty, przy ulicy Piotrkowskiej X 783 w do- 


potrzebne są zaraz. Tamże przyj-| 
mują się 


krawaty do prania. 


Ulica Spacerowa, dom Schejblera, 
mieszkania M 154 2—2] 


pod fria y A. Pezachowicza, mu pana Konstadta. 1560—05 
„Józefina” | amara wa, marsaninowaa N. gia RUSKA FABRYKA 


7 dniem 1 Sierpnia r. b. otwartą|| W zakres dzialalności biura wekodzi; Tylko specyalne obmurowy- M| JEDWABNEJ MŁYNARSKIEJ GAZY 


została nowa pralnia, przy ulicy|| wanie kotłów parowych, wedłnz włastiego, oryginalnego syste- rj H 

Biatkowikiej w. deaa Wzgo, Lfe m, pray Którym odięga aig zupełnie zaźftkowanie palina. M. Drósemeier w Moskwie 

Mayera pod X 520 (nowy 88).|| UWAGA. Na potwierdzenie przedstawiono być mogą świadectwa PATSŁÓRĄ 1887. 

Przyjnujo wszelką bieliznę do prae|| wydane przez osoby, u których dokonano roboty, a kd ef p 

nin damsky, męską jak i stołową, REPREZENTANT na Łódź i okoli zawiadamia Pp. właścicieli młynów, że pan 

porgczając za akuratno i dobre wy ad WR PO MB | Y F. Halkader w Warszawie 

Emyr pracy; C. Taube i ó i 
Józefina Z. „ mianowany został reprezentantem na Królestwo Polskie, 

~ Zawadzka Nr. 49. 370—100—0. W powołenim się na, powykezo zawiadomienie, mam zaszezyt donieść, że tak 


atrzony 
2 w; 


Rzadka sposobność! Aj mo RPA N Ba EŃ gai Jar 


" z wymi l, igi j 
016 ska emra NTE MA BÓLU ZĘBÓW |E pszenna dany z 
2 FORTEPIANY ETO UŻYWA RR ZA F. H1KADER, 


Eliksira Wielebnych 00. Benedyktynów 1388-10 8 Warszawa, ulica Mazowiecka 11, 


den mato używany w doskonałym Opactwa w Solac" (Gironde) 
stanie, do sprzedania. Wia- ośle kd besii 

ka” 1373. git tomas 
lai w Drakselli 1580 r, | w Londynie 1834 


1582 
Codzienne użycia kilku kropel tego | HA KCYJNE TOWARZYSTWO PRZEMYSŁO W 


zbawiennego eliksiru zapobiega próche 


pia ym, ktm ndajo | P „Lilpop Rau & Loewenstein” 


próby jak i eenuiki przesyłam na ksżdo żądanie franco a mając skład ra 
ws wszystkie namiary gazy, spełniam bezzwłocznie wszelkie zlecenia, Gi 


Piotrkowska M 744. 1636-3-1 | Nagrodzony złotemi 


PRAWDZIWIE DOSKONAŁY 


- H ża wybornie usta. Jest to jedyne le- ODDZIAŁ ELEKTROTECZNICZNY 
nięzmywający się "wu e Re ae zie Ją „I Wyłączna reprezentescya Army 
on BSU aray, Oddajemy prawdziwą nstugę naszym Allge meine Elektricii Gesellschaft 
czytelnikom, zwracając ich uwagę na dawniej „Niemieckie Towarzystwo Edisona” w Berlinie 


Tę: ten starożytny i użyteczny preparat PAINAT TE. - 
ŚR najlepszy z istniejących środków lecznl- poleca najtańsza i najtrwalsz: 


z czych, zapoblegajaoy szla sei LAMPY vA AROWE 


Atrament |: 


do susczonia bielizny za pomocą pióra 
ej À efekto 
peadzla lub 1 i 
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